
                                              INTENCJE  MSZALNE:  

NIEDZIELA – 1.XI.2020  –  XXXI NIEDZIELA ZWYKŁA.  
  8.45 – (Jugów) – śp. Katarzyna (3) Mikołaj (63) Stefan Tkacz Anna (6) 

12.00 – (Przygórze - cmentarz) – za zmarłych 

10.45 - 14.00 – (Jugów- cmentarz) – za zmarłych 
                                            PONIEDZIAŁEK – 2.11.2020r. 

  16.00 – (Przygórze) – za zmarłych z naszych rodzin 

  17.00 –  (Jugów) – za zmarłych z naszych rodzin 

                                                      WTOREK – 3.11.2020 r.  

   16.00 – (Przygórze) – śp. Kazimierz Fudala 

  17.15 – (Jugów) -  śp. Marian Foryś, Maria Stanisław, Maria Stanisław 

                                                    ŚRODA -  4.11.2020 r.  

   16.00 – (Przygórze) – śp. Daniela Tadeusz Zwolińscy, Sabina, Michał Szwiec 

   17.15  – (Jugów)- śp. za zmarłych członków Żywego Różańca 

                CZWARTEK – 5.11.2020r.     

  16.00 – (Przygórze) -  śp. Joanna Majerczyk (4) 

  17.15 – (Jugów) – śp. Krzysztof Nowak i z r. Nowak Podgórskich Kurackich 
                            PIĄTEK – 6.11.2020 r. 

   16.15 – (Przygórze) – śp. z rodziny Lewickich i Adamczyków 

   17.00  – (Jugów)- śp. Franciszek Patrzałek 
                                                     SOBOTA –7.11.2020 r.  

   17.00 – (Jugów) – śp. Helena Sekuła i zm. z rodziny 

                                         NIEDZIELA 1.11.2020 r. 

  8.45 – (Jugów) – W intencji Reginy, z racji urodzin       
10.00 – (Przygórze) – śp. Piotr Mateja (4) 

11.30  – (Jugów) – śp. Ewa Maryniak (25) Jan, Julianna, Mateusz Rakowscy 

Intencje mszalne można zamawiać po każdej mszy świętej w zakrystii, lub w 

kancelarii parafialnej. 

Tułacze losy – Ewa Brębor (20/148)    Proszę wczuć się w ich sytuację. Bardzo 

wielu z nich to nie żadni naziści, ani hitlerowcy, chociaż tacy też pewnie byli. 

Wielu z nich to biedni i ciężko pracujący ludzie, którzy na kopalni zarabiali ok 

100 marek, a średnia w Niemczech to jakieś 150 DM, którym na dodatek do 

wojska wzięto synów i po jakimś czasie poinformowano, że zginął. Przeżywali 

swoistą traumę, tym bardziej, że niektórzy o śmierci synów wiadomości nie 

mieli, a oni nie wracali. Może więc dostali się do sowieckiej niewoli. I nagle 

przychodzi taka sytuacja. Dowiadują się, że są źli, bo Niemcy wywołały 

wojnę, co przecież było prawdą i nikt tego nie kwestionował, i muszą za to 

zapłacić. Wielu ludzi było wtedy całkowicie jakby otumanionych, nie wiedzieli 

co robić, chcieli tylko żyć, bo zostały jeszcze do wychowania młodsze dzieci. 

Miałam wrażenie, że godzą się na wszystko. Nie mówię o tym, żeby się jakoś 

rozczulać, ale żeby chociaż trochę wczuć się w ich sytuację. Dowiadują się, 

że przez jakiś czas będą mogli mieszkać w szóstkę w jednym górnym 

pokoju, a cały dół jest już nie ich. Inni dowiadują się, że mogą mieszkać 

jeszcze przez chwilę, ale większość sprzętu mają zostawić, a więc dorobek 

życia, bo to jest potrzebne innym.  Sytuacje były wtedy bardzo różne. Od 

czego to zależało. Jak zwykle od ludzi. 

 

 

 
 
 
 

 
 
 

 
 

                                                                                                                   

Zbawienie Bogu naszemu, Zasiadającemu na tronie i  

Barankowi (Ap 7,10)        

Zamyślenia biblijne: 
Obecnie, wśród różnych przeciwności, jesteśmy dziećmi Bożymi. A w 

przyszłości? Wokół tych dwóch spraw koncentrują się czytania liturgiczne 

uroczystości Wszystkich Świętych. I przy okazji pokazują, jak można 

poustawiać swoje życiu tu, na ziemi. 

 

    Kontekst pierwszego czytania: 

Pierwsze czytanie pochodzi z Księgi Apokalipsy św. Jana Apostoła. Ów 

fragment ukazuje wielki tłum ludzi stojący przed tronem, czyli Bogiem i 

Barankiem, czyli Jezusem. To ludzie, którzy otrzymują nagrodę już przed 

końcem świata. To męczennicy, którzy przychodzą z wielkiego ucisku i którzy 

opłukali swoje szaty i wybielili je we krwi Baranka, oddając życie za Jezusa i 

dlatego są godni stanąć przed Bogiem. Poniekąd w tych ludziach widzimy 

wszystkich wierzących. Każdy dobry i wierny chrześcijanin całe życie musi 

przeciwstawiać się złu tego świata. Każdy kto w Chrystusie złożył nadzieję, 

pozwolił się oczyścić krwi Baranka. Bóg takich ludzi otacza swoją opieką i 

chroni. Pamiętajmy o tym. 

 

     Wspomnienia liturgiczne:  

poniedziałek – wspomnienie wszystkich wiernych zmarłych (Dzień Zaduszny) 

  wtorek – wspomnienie św. Huberta, biskupa – patrona myśliwych 

         środa – wspomnienie św. Karola Boromeusza, biskupa                         

czwartek – wspomnienie św. Elżbiety i Zachariasza – rodziców św. Jana Chrz. 

   piątek – wspomnienie św. Leonarda z Limoges, pustelnika 

 

Papieska intencja na listopad; Módlmy się, aby postęp w dziedzinie robotyki 

oraz sztucznej inteligencji, zawsze pozostawał w służbie ludzkiego istnienia. 

Biuletyn informacyjny 
PARAFII P.W. ŚW. KATARZYNY W JUGOWIE 

JUGÓW – PRZYGÓRZE 
 

Adres: ul. Główna 89, 57-430 Jugów 
Telefon: 74 872 23 28 

Strona: www.parafiajugow.pl 
e-mail: kkparafiajugow@gmail.com 

Konto parafialne: 28 9536 0001 2001 0019 7814 0001 
Kancelaria parafialna czynna jest od wtorku do soboty po 

mszy św. wieczornej. 
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Święta Sylwia 
Urodziła się około 520 roku w Rzymie albo na Sycylii. Pochodziła z 
zamożnej i wpływowej senatorskiej rodziny. Jej szwagierkami były św. 

Tarsylia i św. Emiliana. Wychowana została w duchu katolickim. Słynęła 
z niezwykłej urody. W 538 roku została żoną Gordiana Anicjusza – 
senatora rzymskiego, który był posiadaczem wielu ziem oraz majątków. 
Mimo ogromnego bogactwa, był to człowiek niezwykle hojny oraz 
dobroduszny. Oboje byli bardzo pobożni i bogobojni. Stanowili wzór 
chrześcijańskiego małżeństwa. Mieli dwóch synów, jednym z nich był 
późniejszy papież św. Grzegorz I Wielki.   W 575 roku zmarł mąż Sylwii. 

Młody Grzegorz, wstąpił wówczas do zakonu, a Sylwia przeprowadziła się do małego, 
skromnego domku niedaleko kościoła św. Saby na Wzgórzach Awentyńskich, gdzie 
wiodła żywot samotny, prawie klasztorny. Do końca swojego życia studiowała Słowo 

Boże, modliła się, pościła i pomagała potrzebującym. Wraz z synem postanowiła 
oddać majątek rodzinny na cele charytatywne i na Kościół.   W 575 roku na miejscu 
rodzinnego domu św. Grzegorz ufundował kościół (obecnie parafia Santi Andrea e 
Gregorio al Monte Celio). Sylwia zmarła w 592 roku w Rzymie, niedługo po tym, jak 

Grzegorz został papieżem. Jej syn polecił zawiesić wizerunki rodziców w kościele pw. 
św. Andrzeja. Papież wielokrotnie wspominał w swoich pismach matkę, którą darzył 
wielkim szacunkiem. Kult świętej rozwinął się bardzo wcześnie. Kościół czci św. 
Sylwię 3 listopada.   

 

                              Porządek modlitwy wypominkowej    

                           Jugów godz. 17.15   

3.11  (wtorek)– ul. Główna 61 – 126, Sikorskiego 

4.11  (środa) –   Jabłońska, Pusta Robotnicza, Olimpijska    

5.11  (czwartek) –ul. Małachowskiego, Spokojna, Jana, Świętojańska,  

                              Staszica 

6.11  (piątek) – ul. Główna  numery 1 – 60, 1o Maja, Chłopów, Koszykowa 

                            Słowiańska, Kopernika   

7.11  (sobota) – ul. Główna 127 do końca, Grzybowska, Sitów, Pniaki, 

                        Wysiedleńców, Kościuszki i ewentualnie pozostałe ulice 

                     Przygórze godz. 16.00  

3.11 (wtorek) – numery od 1 do 100 Sitów i Wysiedleńców 

4.11 (środa) – numery 101  - 216 

5.11 (czwartek) –numery 217  do końca i bez numerów 

 

Ks. Jerzy Popiełuszko (1947 - 1984) – pamięta(j)my (cz.II) 

„Nasze cierpienia, nasze krzyże możemy ciągle łączyć z Chrystusem, bo proces nad 

Chrystusem trwa. Trwa proces nad Chrystusem w Jego braciach. Bo aktorzy dramatu 
i procesu Chrystusa żyją nadal. Zmieniły się tylko ich nazwiska i twarze, zmieniły się 
daty i miejsca ich urodzin. Zmieniają się metody, ale sam proces nad Chrystusem 

trwa.” 29.01.1984r.: „Zachować godność człowieka, godność dziecka Bożego, to żyć 
bez zakłamania. … Nie zachowasz w pełni godności, gdy w jednej kieszeni będziesz 
nosił różaniec, a w drugiej książeczkę przeciwnej ideologii.” 26.02.1984r. do 
młodzieży: „Orły to wolne ptaki, bo szybują wysoko, a nie pełzają po ziemi. Jednak, 
czy będziecie mogli być jak orły, zależy przede wszystkim od tego, komu pozwolicie 

rzeźbić w waszej duszy i w waszym umyśle …” Szkoda tylko, że po tylu latach 

nie znamy całej prawdy o śmierci ks. Jerzego. 

OGŁOSZENIA DUSZPASTERSKIE:                                                                                                                                    

Niedziela 1.XI.2020  –  XXXI NIEDZIELA ZWYKŁA 
 

1. W tym tygodniu msze św. w Jugowie od poniedziałku do soboty  po 

wypominkach. Wypominki w Jugowie we wtorek, środę i czwartek o 17.15, a 

w piątek o 17.00. Porządek wypominek na ten tydzień jest w biuletynie.   

2. W Przygórzu msze św. we wtorek, środę  i czwartek  po wypominkach, 

które rozpoczną się o godz. 16.00. W piątek msza św. o 16.15 

3. Przypominam, że   w tym tygodniu za pobożne nawiedzenie cmentarza i 

odmówienie modlitwy za zmarłych, można uzyskać odpust zupełny za 

naszych zmarłych  

4. W środę w Jugowie po mszy św. nabożeństwo do MB Nieustającej Pomocy 

i zmiana tajemnic różańcowych.    

5. Pod chórem do odebrania prasa katolicka, w tym bezpłatne „Dobre 

Nowiny”.  

6. Także w tym roku będziemy na barbórkę modlili się za zmarłych górników. 

Ich nazwiska można zgłaszać do pana Roberta Grzesika, Jana Jabłońskiego, 

lub do pań zbierających składki na sprzątanie świątyni.  

Ostatnie pożegnanie.  10 października 2020 roku 

pożegnaliśmy kolejną naszą parafiankę. W tym dniu na 

spotkanie z Panem Bogiem, po długiej chorobie, 

zaopatrzona świętymi sakramentami, odeszła mieszkanka 

Przygórza śp. Aleksandra Omachel. Pani Aleksandra całe 

życie była związana z Przygórzem. Tutaj po wojnie 

osiedlili się jej rodzice Marian i Zofia Szuksztel, którzy 

poznali się na przymusowych robotach w Niemczech i 

przy pierwszej nadążającej się okazji przyjechali na 

tereny zachodnie. Aleksandra urodziła się w Nowej Rudzie 

1 stycznia 1947 roku. W Przygórzu chodziła do szkoły 

podstawowej, a następnie pobierała nauki w szkole ceramicznej w Szczawnie 

Zdroju. Przez pewien czas pracowała w Czechosłowacji, potem w sklepie, a 

następnie, aż do emerytury w ZPASie. W 1966 roku założyła rodzinę z 

Józefem Omachelem i w tej rodzinie na świat przyszła jedna córka. Cieszyła 

się także posiadaniem dwójki rodzeństwa i dwójki wnuków. Przez wiele lat 

aktywnie działała w przygórskim KGW. Dopóki pozwalało jej zdrowie brała 

aktywny udział w życiu sakramentalnym naszej parafii. W 2012 roku 

owdowiała. Tuż przed śmiercią, jej mąż poprosił ją o   sakramentalne 

pobłogosławienie ich małżeństwa. Zmarła w domu rodzinnym w otoczeniu 

najbliższych. Została pochowana na cmentarzu parafialnym w Przygórzu. 

Masza św. ofiarowana zmarłej przez uczestników pogrzebu zostanie 

odprawiona 1 grudnia w Przygórzu.  

Wieczne odpoczywanie racz jej dać Panie.  

 

„Na Wszystkich Świętych od zrębu utnij gałąź dębu: jeśli soku ni ma, 

będzie tęga zima”. 

https://pl.wikipedia.org/wiki/Bazylika_%C5%9Bw._Saby_w_Rzymie


 

  

 

  

  

  

  

 

 
 

 
  

   
 

 
  
 


